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PRENUMERATA: 
Miesiectme 1 Mk. 50 ten. K\vartalnie li Mk. Só fen. 
Za ndno!t7!enie do domu dopfaca sie liD fen. miesiec7!nie. · 
Prenumerata 11rtez i;ocztę miesięcznie 1 Mk. BO feń„ 

Redakąa w Warszawie: . Okólnik 5. 
BdminixtraGya · „ Erywańxka 18. 

OGŁ OSZEł\UA w KróleSt"M!e Pa!s~hr:n 
2!wyctaftt111 43 ten. za wiersz petitowy jednoszpaltowy (na stronie 

sżM~ · szoalt). 

kwartalnie 5 Mk. IO fen. Redakcya i Rdmhtldracya w lodzi: llr11~n11: 5 fen. za wyraz, naimniei liO fen. 

Cena numeru 1rnfedvnc:ze1m w Łodzi 
i w Warszawie 4 kop. 

Piotrkowska 86„ 
Hall11słana fpo tek§eie): 1 Mk. za wiersz petitowy czteroszpaltowy. 
Hl!ll:l'llll.l~l! 51 fen. za wiersz petitowy czteroszpaltowy. 

Rękopls6W ńie:zastrte:Zńrivt:h Redakcya nie zwraca. W dziale llanllinwYm: 1 Mk. za wiersr. oetitowv czteroszpaJtowy • 

. 

P ł LI E: Cżęstnchowa: Ul. Panny Maryi 26; Tomaszńvi.r. F. qomulińsłd: Płn"<~ Ad:nin. .,.Kur1era Ptoct.r . .<', Pa'Jia:JBli:a~ Biuro dzien. A. Wadzyńskiego; ora.zi w SJJl!U'l:J 
· wdu. Kaliszu. ł.m!'linzu, Ł~'11ZV i 8"'dzhd1n 
e .. -· 

Konstantynopola, nie osiągnęła 1\lainiejseych 
z~?byczy w Malej Azyi, nie uzy-skala hegemo­
nn na Bałkanach. Jest to tedy ealkowita prze-

P'k&& *-** 

Komunikat niemiecki. 
grana. Aby się przed skutkami jej rabwać, BERLIN. (Urzęifowo). Wielka Jfwa- 1 rokim froncie. W ręce wofs'fi naszych um&-
Ros~a. musi sz;ilmć takiego wyjścia z trudnel tera. Główna doinosi l7 "'rudnia: dl ó ••p 

Znaczenie 5-no listopada. 
V' "•·-c.· ~woie~ sytuacy1

7 
któ:teby gwarantowa1o jej ie· ::=. o opr cz 1150 jeńców, 19 lokomotyw i o-

... - Podczas, gdy iachodnłe pa.ństwa koali-. zeli me zabezpieczenie prestige, u mocarstwo- Wschodni teren walk: kolo 400 wagonów, po większej części m.. 
~.~„„ mu·s· 7!1 t'"terAson:a- i "1'ę "k·· tem 5 li~topa- wegoi bo: ten jest na dlugie lata stracony, to T1 t . k downy, eh., również pewna liczba wozo·w. 
~.rJ"'"' -t ... .., „ c „ ... ~ - . · · ... · . .1l!1~on 'U'OJS ge»erala-feln-rnars.<:talka 
da glóvmi~ z punktu widzen_ia toczącej się ~r;yhl~mme~~Jkn~jwa.żni-;jszke interesy iyCi()-. księcia Leo11olda Bawarskiego. Szybki pościg W Do b r n d ź Y za. nie.-
WOJ·„,„ i' przy<>zlecr.n sys+.emu ró""UO"'a~ ..... , Eu- ' re oó~is UJą się, Ja w soczewce, w . . l t • • I . ".r ~ bv „ .... 5• " k t · ln ·• · p 'l przy1ame em s awmJącym ty ko odosobnio--' 
ropie, dla R(}st1i akt ten i' est "ios.em barAzo wes Yl wo ego wy1sc1a na cieple morza. o s1 nem przygotowa,niu ogniowem Ro-

" " ..... Ponieważ cel ten ·n1'e mo' b ~ 0 ·... · t · · k ny onór, doprowadził sprzymierzeńców n"-
rótnostronnego znaczenia. Przedewszystkiem , ze Yt.> si„gnię ym si· syame wy on.all atak pod I ł l n k ,s z tą na l' ..,.. 

l·ęst on ei.os"m mora· ,_Y"""· c-.1. ,.__wiem "'na- lą, musi Rosya dążyć do niego dr-0gą paktów, nólnocn h~;1 . ~;i D ·b szych do te:renn fosistego w półm:umej c:!:i~ 
, • " w ,,.. = U1.I ~ - kompromisów i ustępstw. Musi za n1·erro za- ,, ym zac truZI0 uu. y n a. ur g a. ś . 1~ • d . re~y, jezeli mócarstwa eentralDe, któr·e w po-

1 
'ć „ Odparfo foh. Cl .l!.ra111, g zie oczekiwaną. jest obrona. 

_:srn„danm sw~m dZierż4 przecie rozmaite zie- P. a~1.'• pizyjn;ując go w takiej postaci, w ja­
mie i cale państwa, 

00 
Belgii poezynając, tyl- kie1 1est wogole d-0 osiągnięcia możliwym. -Na póln:frty o·il linii blejowej Ko we 1 

JJront 1nacedmisld'9 

Większe potyczki nie toczyły sięc. 
k<i oo dD Polski uwafaj~ juZ teraz za moZliwe Z pośród zaś w·szysthlch ren, które od - L n ck C»ddziały brandenburskiego re-. 
oświadczyć lli'O'Czyście, ż.e ziemie jej; Rosyanoru Rosyi za dopuszczenie jej do tego wielkieg-0 Jej zerwo-wego pnlkn piech-0ty Nr. 52 wzięły 
odebrane, już więcej pod ich panowanie nie celu . mogą być zażądane, odstąpienie ziem szturmem stanowiska rosyjskie na szeroko­
wróc4. Mocarstwa .centralne wyrażają przez polskich Iia rzecz państwa polski.ego jest ee- ~ci około 600 metrów. Wzięto do niewoli 1 

to tak niezachwianą. pewność sweg-0- zwycię- ną, niewątpliwie w diisiejszych· warunkach 50 oficerów i 300 szeregowców. Zdoby~h 
st wa nad Rosyą, jako czynnik militarnych roz- najniższą i najłatwiejszą dla Rosyi do nisz.cze- ""' 
strzyg.nięć szaĆ'O.ją je tak daleko, w dla n~. Główna wartóśc ziem polskich dla Ro- wiele kara.bimó~ maszynowych i przyrządów 
1Vclfodniej pychy rośyjskie~ fo w akeie 5 li. sy1. P'.Olegal~ .na tem, źestan?wily one dla niej . do rzucarua mm. . . . 

~!~ac~!se~w:~1~aJ;;~:j~;~11!!r:o0~~es~1~! ~t~i;r~:ł:~.!':1. ~jef d~~:;a<l~,::t~;!~.·· f~'~1't7nt··w:~!:,;;f'i:;S:/~~~wn'ix• 
Jak praktyczne skutki aktu 5 listopada. czych ro1eń rąsnskich. Rosya wiedziona rea- ł • · 
. Z momentem też tel glęboko draśniętej li~mem ,P"O,lit!Czn~-m, który, mimo okresy cięż.. : • Na~d Ol m. b. ro s l a w ką (Karpaty Ie­

pychy rosyjskiej wiąże się niewątpliwi~ owo kich zaem1en· panstwowej myśli rosyjskiej, o.. 1 SISte) l w dollme U z natarły wojska nie­
nerwowe wykr..cykiwanie w Dumie ministra staJ~cznie j.e~n.ak zawsze do-chodził do gfosu, ., mieokie na.przód od swych linij wzieły rue-
wojny 'Szuwajewa~ który zapewnia!, że Rosya mus1 po wo1me oryentować. swoją polilykę eo jeńctiw i rze edził sz ku·~ ~ · d 
jest niezwyeięi-Oną, ie wrogowie już leżą w według faktów, przez wojnę stw-0rz.onych, a :& • P • P :- Y Y L;Cego się 0 

prochu", że zwycięstwo musi być wywalc.zo~e tych źaden nie sprzyja kontynuowaniu tej po;. obron~ m~p:zy1amela. 
cokolwiekby kosztowało. ' litykl~.ro.syj-skiej, która. uczyniła ją narzędziem R~wmez na południu od l\I est e ca-

Dla slowiańskiej ideologii rosyjskiej jest Angln i bier~;>'Ill ś~~a'likie~ nieslyc~anego n es c I (nad Bystrzycą) walki na przedpo-
akt 5 listopada ciosem: wręez miaidżaeym !{lz:o.stu potęgi Japom?. Zarowno w sr.:idko- lach~ 
Wo.jna. prowa.·:elzona dla ,,oswobodzenia". siO: I ;r~Ja~o:rąw!~~oedn~ei l. zyi.~ S~il.ną. po. wołni.e DaHrnński teren walk: 
wian z pod jarzma germańskiego, w czasie . · . ~ '· ar zo; .ru n~ 1 m;zm1er-
którni najwiekszy naród sl-Owiański na Bal· m.e do~10::.le u:dama. Takie lub mne !Cb raz- Grupa um.Jslwwa gmif}rala-felilma:r„ 
kanach pn:yłiez.a się do tych właśnie G"'rrna- W:1ązame będz1e decydowało wręcz o istni&- szalka "JJlackensena. 
nów, aby wspólnie z nimi osiągnać to, ~zego ~1~ te~o mo~arstw.~, kt?reg-0 punkt ciężko-. Oileinek B n ze n przekroezono na sze-

Zachodni teren walk: 
.lfront 'UH>isk generała-feldmarszafka, 

lis. Rupprechta Bawarskiego.. 

Pod H a n n e Is c a m p s na półnoey; 

O·d A n c re OO.działy angielskie poo oehrtr 
;tr~ -s!i,1t:go .frgnia lisHu·•~~-iy V1tUi.1~gm~b oo n8.'-'~ 
szych rowów. Odparto je krwawo. 

:Jlront Niemieckiego :Następcr; Tronu. 

Na wschodnim brzegu lU o z y Fran~u.„ 
zi ko:rrtynmnvali wczoraj swój atak. Po za,. 

ciętej walce pozostała przy nich B e z a n· 
v a u x, oraz las na zacha-dzie od tej wsi. 
Ich, kontynuowane dalej ku północy natar­
cia załamały się przed stanowiskami nasz&­
mi na tyłach wzg6rza na północy od . wsł 
Bezanvanx. 

Pierwszy General-Kwatermistn 
LndendorH. 

mu odmawiala "Opiekunka rosyjska, w czasie sci ~oht~:cz~el . zblizyl s;ę. ~bec~ie do ~ego 
której drugi z rzędu eo do w!ellwści naród punkt~ e1ężkośc1 geogra!1czneJ, lezącego me w 

... • - t • „ t . d . . Europie) lecz - w Ary1. 
foOWrnn,su pow-01any :uos aJe '() samoistnego · 

Komunikat au.stryacki. 
życia państwowego przez tyehźe. samych Ger- Dla podjęcia ty eh zadań musi Rosya wy- • 
man.ów, - to dla slowi.ańskiej fraze0lugii rzec się .uczestnictwa w rozmaitych skrytubój· WIEDE:S-. Urzędowo (fonoszą 17 gru.-

oficyalnej i nieofieyalnej Rosyi fiaseo niez· ezyeh planach, snutych -przez Anglię na kon- dnia: 
miernie bolesne. Prestige Rosyi jako pm:i- tynencie europejskim. Natomiast musi ona· 
dt•wniCJ.;ki w świecie słowiańskim i jego arę-- dąźy.e za wszelką cenę do takieg{l skonsolido- i Wschodni teren walk. 
downiezki najpotężniejszej i jedynie ... bezin- wama i ustalenia stosunków na swojej gra· ! G·n.tpa wojsk g&nerala-feld:;narszaeka 
te_resownej, nmął 5 listopada doszczętnie. Ro- mey zachodniej, któreby dawało jej calkowitą l ]l!ackensena. 
:.;ya, przekonana o swojej organirzuei niezdol- swobodę dzialania w Azyi. Konsolidacya tych • • .' . • 
noscj do 1·ozwiąz:nv~nia kwestyj_ wspólzycia s~osunków mogłaby być osiągniętą wobec wy:. · Na ws~hoomeJ Wofoszczytme WOAEika 
narodów sfowiańskfoh według inDej formu~ mku wojny tylko w dwoja'.1-:i sp-0sób - albo , generała prnehcty Falkenhayna przekrnezy­
ły, niż puszkinowskiej, której jeszeze przed Rosya oddałaby swoje ziemie p-01skie mQear- ; ły na wielu pnnkta.ch odeinek .B 11 z e n. W 
kilku- dniami. t.~·1 w od~wie~z~ sw~j p~ Sze- ~twom centralnym wpr?sl:, ja~o ich zdobycz : dągn c!:nia wczorajszego wzięto do niewoli 
ber.e zna;iy JUZ . w. sw01ch rue~ntehgentnych ier:'i:orya.lną, albo zg-0dz1ła~y. się, na tę drag~. i· 1150 ludzi oraz zdobyto 18 lok-0m!Jtvw i ,100 
wystąpien orałorskrnh w sprawach p-0lskieh Irt:ó.ią w,ytk~ęly on_e w akcie 5 listopada. Nie ! · . · ' . ~ 
min. Szczegfowitow, nie odzyska jui nigd? te-- potrzeb~ sfow tracie na dowad:tel,1ie, że z tych ; Jadow:nyeh wagonów koleJowyeh. 
gn h!·~no~;-znjąeego wp1ywu na mt.ąe nai·.Jd! dwó::h realnych mozli:"ości drn_ga - odhud°:' .

1
' J!ront wojslc /enerala -ptillwwnll::a 

siowmnsk1e, który bezsprzeczni~ P?s:adafa, m.:. wanie P:'1~stwa i;o~s~iego ~. _Jest dl;t ~~sy1 . ai·cyl•sięcla Józefa. 
gdy n:!e umleJąe go użyć. W h1story:i slowiań· korzystni_eJS-Zą. Naw1erw bowiem da1e Je] o- j . 
~kiej polityki rosyjskiej akt 5 listopada ozna- n.o maksimum poszanowania mHości wlasnej I Na polndnm od Vel e p n tn y za po-
eza katastr-0falne załamanie się, które jui ni- i prestige'u,. ponieważ. ziemie, przez Rosyę 1 mocą energicznegn kontrnafareia wojsk au.­
gdy i niczem nie będzie naprawione. Zrozn~ s~raco~e, sl!1ż.ą . nie v..-prost do wzmocnie- J stryaeko - wę!J'ierskie.h &dparto atak dwóch 
mieli to światlejsi Rosyanie, iak Maklakow, ma je1. dzi~ie1szyeh_ wrogów, lecz do odbu· ' bata.Ifonów ro;vi~kfoh. Wzię~o przytem do 

W dolinie U z i na zachodrl0 od Clip 
h o oddziały niemieckie ruszyły naprzód 
przez swoją linię i wzięły do niewoli kilka 
tuzinów jeńców. 

~ront wois!.~ H..~. Leopolda Bau!a;r„ 
ski.e.go„ · 

Na. pohHlnin od B e l P o r s k. Kompa­
nie niemieckie zifohyły szturmem stanowi­
sko nieprzyjaciela na szerokości 600 me­
trów. W rękach atakujących pfJZostało 5 n~ 
Ueerów, 300 szeregowców, 3 karabiny ma­
szynowe i 3 przyrządy do rzucania min. 

Włoski i polm!niowo=wschodni 
te:ren walk. 

Sytuacya niezmieni(fna. 

Baszmakow i in.ni, którzy tez otwarcie clzi~ dowania panstwa wielkiego i to - srow!ań· 11. • • ". • ' 

siaj oświadczają, ze wiel.koksiąźęcą·o.dez.wa. do 
1
1 ski~g.o •.. · Powt.órezaś. takie roz~i~umie ~w. e-. .mewoh 1cho1".ązeg.o165 s-zeregowcow. 

Polaków. , jako. platf?rn:a dl~ p~y.szlego st?'" styi o.:~ie·r· a .. p.rzed. pr.zysdą poht!.·k~ :.·~ ~:·1„.~g~ 

1

. , .·· = • _. ro , ..,~~..,.PIW,.,...W"ltllltm~łb4'~~-~,.,,,,~~~~~~~~~ 
snnku polsko • rosyJsk1ego, 1est JUŹ :rupelme ro~mane nowe perspektywy, daJe Jel środki . . , 
niewystarczająca~. te nie taka lub inna au- dzialan_ia, kt~re .owo up:agnione 1m.ez Rosyę Ilnffill''łłr!łt tnrnrlrł· Z innych front6w nic ważnego niema do 
tcnmn1a, lecz niepooleglość Polski musi. od~ zabezpi:c.zeme J.ei. gramey zarn?druej mogą , Ru li fiu u. min • donie:denia. • 
tąd stać ~ię celem polityki rosyjskiej. znakomicie przysp1eszyć i utrwaht. · . Konstantynopol, 16 grudnia (T. w1.). - Zastępca Glównodowodzątago 

w dziedzinie czysto polityrznej, t. j. w . Z tych wszystkieb w-ig1ędów należy oczę- Główna kwatera donosi 15 grudnia: Enver. Pa.sza. 
sferze inte:reSów realuyrb państwa rosyjskie~o. kiwać, źe Rosya; przebolawszy cios moralny, Na południu od- stanowisk naszych p-Od 
akt 5 •listopada midrilby się jeszc-ze nalfat- - którym dla niej jest akt 5 llstopada, prędzej Fe1ahią odparliśmy silne nieprzyjacielskie od-

. wfoj. Polityka iersyjska:, Hcząea się ż Jakta-. rzy później pogodzi slę z konierznośrią nie'l)<i.;; działy kawaleryi i za pomocą ognia strąciliśmy 
mi, a. nie nastrojami, .musi wy!M i założenia, partą i weidzie na linię, która tym aktem . wśród szeregów kawaleryi latawie-c nieprzyja-
.że straszliwa wojna ńie pala Rosyi wycieki· ·wsl.ała wytknięta. I cielski. Jednocześnie powstrzymano slrntecz-
.:wanyth rezultatów pod fadnym względem. nie atak piechoty nieprzyjaciela. Wzięliśmy 

- -Ani jeden z wiel1~it'h celów, które sobie na łl li 1 --zvtem jeńców. 
- p<iczątku tej wojn.v mni~l lub Viłęrej j.awnie A . I "ront kaukaski: Liczba żo!nierzy r-0syj-

stawi:ihl Rosya, r;;e :wstal osis!lmętv. R:osva .,_ . :!!krnt-i, którz~ do nas zbiegli, z kaidl_m dniem 

nie zdolala rozbić Austryi, ·ni& .dofarla do \\'z;rasta. 

Co nuo~1latl0ir, RosyaniB. 
Peforibur-g, 16 grudnia: 
Front zachodni: Okola dr-ogi :f;elatnej 

Tarno:i.rn! - Z!oc:i;ów latawce nasza nud~ 
sku~ecz~1e b~mb~ ~a dworzec kolejowy w Płu­
go"·ie, Jak rowmez na kolumnę wotów okofo 
wsi Nusze {?) na północnym \.;rsehodzie od li~ 
nii kolejowej. 

W. -0kolic:i< dworca kolejowego Potuwra..i: · 



!la wschodzie od w&i Lipnien. Dolna ot~'\vion.y 
<.1gień artyleryi i pr~yrządów do. rz?cani.a. min. 

Przv pomocy s1lnj"Ch oddzmlow meprzy­
jadel p:~d,j<;ił wywiad nnd Naraió.\\:ką w. oko-
11icv wsi Porlszumlaibc. Odrzuc1hśmy Je ui 

po~110cą 1mszego ognia. 
W lasach· karpaekich artylerya nasza o­

;:;trzeliwafa skutecznie Korusmezo i \V:miecila 
fam siedm pożarów. 

Front rumuński: W eiągu dnia 12 gru­
dnia nieprzyjaciel lrnntynuowal swe ataki i 
w kierunku Buzau. Nasza kawalerya, oraz od­
<lzialy piechoty weszly w kontakt z nieprz:i;ja.. 
cielem na zachodzie i na poludnfowym zacho­
dzie od Buzau. 

I{awalerya nasza~ która dnia 12 grudnia 
rn.szyfa naprzód w kierunku zachodnim, mu­
.siała stoczyć zaciętą walkę z nieprzyjacielem, 
który walczy! konno i pieszo. 

Front ka,ukaski: Nie ·wydarzyło się 11ic 
\'Va~nego. -

Komnnikatv f rancnskie. 
P;.;ryi, 17 grudnia. (T. w!.). - Urzędm.Yo 

donoszą 16 grndnia po południu: 
Na pra,vym bPzegu }fozy w ciągu nocy 

nieprzyjaciel podeimowal kontroperacye .. Na 
ealym naszym nowym fro.ucie trwał ożywiony 
ogień artylerji. 

Potwierdza się, ii cztery dywizye fran­
r,uskie, które przeprowadziły wczoraj atak po­
między lfozą a Woev:re pobUy conajmniej pięć 
dvwizyj niemieckich, \vszystkie pulkj któryr.11 
bi'l u~-iklane w walkę. Ze wszystkich pułków. 
wzięto leńców. 

W okolicv Chau:vencourt wykonana przez 
nas pDiyczka 'umożliwiła nam wzięcie jeńców. 
Pozatem noc minęla spokojnie.. · 

Paryż, 17 grudnia. (T. w1.). - Urzędow:> 
donoszą 16 grudnia wiecz<>rem: 

W wyzyskaniu swych sukcesów na pra­
·wym brzegu Mozy wojska nasze ucz~nily ~°: 
~tępy w le::de . pod Carieres i zdobyiy w1es 
Bezenv:mx. 

Wczoraj \\ieczorcm za pomocą naszego o­
'Z!lia odparto .silny atak niemiecki na stano-
" h • Pi wiska nasze na tylac wzgorza eprzowego. 
Utrzymaliśmy . nasz front w całości. • Jeń.cy 
przybywają ciągle. Liczba ich przewyzsza <>­
becni e 9,000, w.tern 250 -Oficerów. Ostateczne­
go obliczenia mate.rya.lu, który wp.~dI w na-. 
sze ręce, nie z:<lolano Jeszcze uczymc. Dotych" 
czas naliczono 81 zdobytych lub uszkodzonych 
dział. 

Na powstałym froncie zwykly ogie11 ar­
łylcryi.. 

FRONT MA.OEDO:tQ'SKI. 
Paeyż, 16 grudnia. - Sitab armii wse.hod.-. 

lliej donosi· 15 grudnia: . r 

Chwilami na calym froncie trwal og1en 
artyleryi, zwłaszcza silny w okolicy jeziora 
Doiran. 

W okoliey na pólnocy od Monastyru · o­
gień nasz rozproszył kolumnę nieprzyjaciel­
ska. 

" Wielka dzialalnogć lotników sprzymierzo-; 
nyeh. Na poludniu· od Petrisz zestrzelono la= 
tawiee nieprzyjacielski. 

Komunikat boluiiski. 
Le Hi.•nT~, 15 grudnia. - Główna kwa­

fBTa donosi 15 grudnia: 
W nocy z 14 na 15 grudnia rozpoczęła 

filę walka ~rtyleryi 1 z calą gwaltowna.Sclą by~ 
la kontynuowaną w o1mlicy Stcenstraete i da­
lej na północy. Dziala belgijskie wielkieg~ 
kalibru, or.o.z nasze moździerze rowów onhron­
nyc:b ostrzdiwaly :iywo baterye nieprzyja­
e:ielskie. 

Knnmnikalv amńals~io. 
L;')1ulyn, 17 grudnia (T. wl.). - Główna 

.kwatera donosi 16 grudnia: 
General lfaigh don.osi o nieznaeznych wal­

.aach na r.alym froncie. 

Z Afryki W se hod ni e,j. 
Lom1yn, 16 grudnia. - Unf,'.dowo dono-

~zn 15 grudnia: 1 

~ Od dnia :5 grudnia t-0czą się walki w gó­
rach Matumhi i na poludniu od delty· Ruiyt. 
Silnv oddział niemiecki ponownie zaatakował 

· nas;a oddziały przednie, które bronią tych 
stanowisk. Wszystkie ataki odparto. 

z llezopotamU. 
!,ondyn, 16 grudnia. - Urzędowo dono­

fl.rą 15 grudnia: 
Dnia ::13 i 14 grudnia nasze wojsb prze­

szły do ofonzywy nad,; Tygrysem. Stanowiska 
tureckie pod Sannyat na. lmvym brQ:egu rzeki 
csfrzeliwano 8kuter.znie w nocy na 13 grudnia. 

Wojska nngielskfo przeszły na lewy 
brzeg rzeki Hai pomiędzy. Atahem a Basru~ 
gich, następnie przeszly na prawy brzeg i zy­
,skaly teren na głębokości jednej do 1 X mili. 
<Następnie kawalerya przepędzila wo.i8ka tu­
,;reckie z kh rowów na pra\\"Y brzeg Kalahni~ 
:sahan. Obsadzone stanowiska umocnione zo­
;staly przez naszą piechotę. Straty nasze są 
·niewielkie. 

I\afalrn.i!sahan le-iy na prawym brzegu 
ilzeki Hai o 2% mili od Kut-eJ.:Amary, a A~ 

o o lJ l 

fab na lewym brzęgu Hai o 2% mili od Kut~ 
el·Amara. 

Spmvoz~a~le ndmiratcvł 6TI&iefsh'.Bf. 
f.Jonih"n, 17 grudnia (T. wl.). - Sztab ad-

miralicyi ·:;rngielskiej donosi: , , 
Eskadra latawców morskich ·zaatakowała 

15 i:rrudnia Razlovoi, 60 klm. na wschód od le 
stipu. Rzucono wiele bomb i zauważono, iż 
1;vielokrotnie osiągnęły ono cel. 

Komun:kal wtnsitL 
Rzym! 16 grudnia. - ~lówna kwa.tera 

donosi 15. grudnia: 
Odosobniona działalność artyleryi w do­

linie Asfach, na płaskowzgórzu Asfogo i w 
oknliey Plava, zaś silnieisza dział~lnuść na 
wsrhndzie cd (forycyi i na Karście. 

Trwająca niepog;:ida utrudnia działalność 
wojsli: nasźyc11. 

General Cadorna. 

ił • .l • ~' • • • Ji' • 
sur~\U1:1J~m3 mmm~~ EV! m~nrn~n ~'· 

ne:riin, 17 grudnia (T. wt). - (Frzęilo­

wo). Jed:ntt z naszych łn:fai potlwódnych wy­
str7al0m uBz;ke:h;i.la 5Hllie !mmmski 
ehrl"t Iiniowr kfo.sv ,.Patrie'" ?)lyn12ry w dniu 
12 grul:nia w odlegbid 5 mil mflr~kich na poG 
ludnie - południo - wschó1J od 1\falty. 

fonn. Merli po1hv~tlna imkpHa za p~m.eeą 
\vyskr.?ImH'c,! toi1wdy w fliiiu 11 g.rmlnia fou1-
Cirnki trarrnpcrtowy ~,1\faghelfan'1 

(61!:?7 tmrn) na po!uib1fo\vym ·w:;eluHfaie od WY· 
spy Pirntelfaria. 

Hozk~z Sułtan~. 
KmrntantynopoI, 16 grudnia ('l'. wl.). -

Sulfon wytlał nnstęimi~cr rnzkaz tfo armii tu­
reckiej: 

żob1ierz-e! Dzfoci mofe! W glębokiem 
przefam.ttniu, iż · .dalszemi Z'\'lrycięstwami~ któ­
rdcie wy, oraz wasi towarzysze broni, ooią.­

gnęli zdołacie ostatecznie pokonać wroga. 1\-Iy~ 
w porozumieniu ze sprzymierzonymi monar­
d·ami, w celu przenvania dalszego kni:i rozle­
wu zap:rrepanowaliśmy przeciwnikowi podięcie 
rokowań pokojowych. Nie wiem, czy usiłowa­
uie to,. podyktowane uczucia.mi ludzkości, wy­
da ow9ce. żąffam, byście. w . cfa~szym . cią:gu 
s1lełaiali sw~j -obowhr,zek, i tą. samą odwagą,· 
z tem samem"męstwem, z tyni samym duchem 
sa.mozaparcia się, aż do zd!ibycfa hcrnorowego 
pokoju. Błagam. WsiJ:sĆhm~cnege, by, juk do­
tychczas, darzył oręi nasz tą samą pomocą 

hożą. 

Mohamed V. 

Odrzncen~i pro1ozrEl?i Prz2z Dumę. · 
Berlin, 17 grudcia. (T. wl.). - Specyalny 

spra w-0z<la wca „ V oss. Zeitung" ze Sztokhol­
mu pisze: Ażeby prawd,ziwie ocenić postano­
wien:e Dumy co do zdecydowanego odrzuce­
nia propozycyi pokojowej, należy ·w~dąć pod 
uwa.ctę naslępufąec momenty: Nie ulega żad­
nej ~vątpliwości, iż rząd ro:;yjski, oraz oba~ 
wiająca się go Duma państwowa chcieli. po­
sta\vić kraj przed zdecydowaną rzeczywisto­
ścią, co im się też udało, ws.kntek ·różnic po­
między poszc.zególnemi stronnfotwami Dumy 
na gruncie sp1awy pokoju. Racyonaliści wy­
znaezyli na \\czorajszy wieczór posiedzenie 
w celu omówienia noty pokoj·nwej. Obydwa 
skrzydla puździernikoweów nie zgadzały się 
ze sobą w rei sprawie, zaś stronnichvo rob0t­
nicze i socval - demokraci u; e brali udzialu. w 
pl1sietlzeni; Dumy, aibowiem czlonkowie kh 
frakcyj, którzy pierwsi wyst~:pili przee.iwk'J 
Trepowowi i urządzili demonstracyę podcz.as 
posiedzenia plenarnego, na mocy poslanow1e· 
nia Dumy wykluczeni zostali z Dumy na cały 
szereg po.siedzeń. Shajua pra\•dca, w której 
nastann ważny rozłam, również naznacz~·la 
na d~ień dzisiejszy zebranie !rake:;·j, na kió-­
rern ma być poru.szoną -5prawa poko,iu. Nie u­
lega zatem żadnej wątpliwosci, że gdyby rząJ 
i blok wstrz>·mal s.ię · jeszcze kilka dni z za· 
jęciem stanowiska wobec noty, wówc~as . po~ 
stanowienie Dumy wypadłoby zupeln:e rna· 
cz ej. 

wiedź, która nie przecięłaby zupełnie drogi." 
wyjścia, jest narazie najhardziej prawdopD'­
dobną. 

nnuzM~ wzrasta. . 
Amste:rifam, 17 grudnia (T. wł.) • ....., „Han­

d<1Ibfa.d~' omawiając mówę Henderson_a iazna.­
cza .·.że słowa angielskiego ·ministra:Henderso. 

na 'wzbu.dzają nadzieję j zaufanie, iz odpo· 
wie.dź czwórporozumienia na ·niemiecką pro­
pozycyę pokojową nie może być stanowczo od­

mownł!-

ZdHIB ·· tvfa~o mlnlNtrn hołen~srs~łe10. 
Amstorifo.m, 17 ·grudnia.· ~T. wI.). · - By­

ły holenderski prezes ministrów; .dr. Ku.yper: 
w sprawie niemieekiej propozycy1 pokoJo"".eJ 
pisze w dziermilm ,:Standaard" co następuJe: 
..Krok ten musi w ca7ej Europie i dahko per 
~a· nia uczynić głębokie wrażenie. ByJy pre­
zes m'inistrów . przyp-0mina jak państwa cen­
tralne da'wniei jt:szeze przy nieie?.nei spri.so­
bnoś.e.i okazywały za wsze gotowosc do roK?­
wań pokojowych, lecz wówczas Je~nak zakon­
rzy:to się na ogólnych zap~wmemach. ?1?e1>-

1 ' ·-e ~„v...i.J-tcQ"l u nie stoimy w Mec znacłąceJ, i „ .c~„ ~~ .:: :-v .-
rnczystego cuczyn!e·nia · pro:pozy~v1 pok-OJOWe]. 
Dr. Kuyper jest przekonany, ~e L?ndyn da 
odpowiedź ·odmowną. Od ang1~Js.kie~o pre­
miera, Lloyda Georga, wszak me mozna s1ę 
spodziewać nfozego innego, jak· tylko odrzu­
eenia propozycyi ~ze strop.y angielskiej'\ · 

Pn;n~r~G~nłs ~omnn·łrntyi tal2aranun2i. 
Haga, 17 grudnia (T. wł.). - Dzisia_i rano 

ponownie przywróconą została komumkaeya 
telefoniczna. 

Wia~omoici. woiunno. 

· Nota wręczona .przez c. i k; ministra spraw 
zagrani;znych nuncyuszowi apostolskiemu, 
msg. di-. Bonzo, opie:wa: , , ·. .·. ·. 

. O~ciec święty, w.' swojej ojcowskiej, całą 
ludzkość obejmującą opiece, głęboko zasmu­
C(1ny krwawym dramatem, jakiego widownią 
od przeszl-0 dwóch lat jest Europa, nie zadJ„ 
WC11U ·Się jedynie lagD:dzenję/11 ~i~rpięń 'niezli~ 
Ćzohych o.fiar więlkieg() k.or;i.lliktu, lecz. kl.lrzy­
stal z kazdej ,sposobności objawienia sweg-0 
życzenia i nadz:ei, by zbliżyla się chwila, w 
której nwcarstwa woivjące kręs pol,ożyłyby 
morderczym 'Valkom,. któ:i;e grożą zniszczenie~ 
całej ludności Europy: .. ~n_ane <:po~s:echą1~ 
wielkoduszne usposobieme Jego sw1ątob1i­
W·(jści sklonifo c. i k. i;ząd, .oraz rzą9.y jęg1 
sprzymierzeńców, by za~viadomić St-Olic~ Apo­
stolska o kroku który Au.s~ro·Węgry, N~emcy, 
Bułga;ya i Turc;·a w dn1u. dzJsieisz?·m, w celu 
przywrócenia światu pokoju, podjęły u tych 
państw ne·utralnych, które .objęly. C?~łirq~ę ich 
poddanyc~ w państwaeb meprznac;elskich; 

Cztery sp·rzymierzone. m9carsL~}l' lrto~e 
w ·rozpętanej walce nie . kierowały się chę~ą 
zdobyczy krajów i nie mfaly inneg? _celu na 
-0ku, jak obronę sw1)jej ęgzysten~y1 .1 swego 
rozwoju narodowego, są rze~zywi~cie tego.zda.., 
nia, iż wojna doszia już do_ punktu,. w kto·rym 

' zjednoczone wysiłki ich pt~eciwni~ów; mogą 
tylko pogorszyć zlo, pod klarem c1erp1 l~d;. 
k•~ść, lecz wedle wszelkiego prawq.opodob1~n­
stwa nie mogą zapobiedz temu, by sp.rzyrrnew 
rzone mocarstwa na przyszfoć wytwDrzyly 
sobie re.kojmię, które zawdzięczają pow".ldza­
mom S\~oich walecznych armij~ ~ztery .spny­
mierr.one państwa, oiy\viune życzeniem nie . 
brania na s.iełJie odpowiedzialnuści za dalsze 
prowadzenie wojny, na co im pozwala ~ytu~­
cya wojskowa, i zdecydowane przyczymć s1ę 

, r. 

t OD Z. -
!1~~~!1.~~-!3'l.~~-

D z i ś: Oczek. N. M. P., Gracyana B. W. 
J u tr o~ Daryusza i N emeryusz.a M. m. 

Wschód słońca o godz. 8 m; 09. 
Zaehód o goda. 8 m. 44. 

, Dnia 18 r. 1794! 
Roclni,ee. 

W Peteręburgu zaczęty. s:ię roko­
wania . p~między Rosyą, Austry:a 
a Prusami o ro?.:hiór -ostateczn) 
Polski. · 

1006. Cesarz . Napole~n przybył de 
.·Warszawy.· 

1830. Senat KrÓJestwa ,f'oisldego odbył 
·pierw~ze , posiedzenie po wybu· 
ehu pow~ list-Opadowego. -

Wy~ury do R~y mioJskioi. 
Onegd~j . wieez .. w sali koncertowej . odbyto sit 

pienvsze ·zebranie przedwyborcze centralnego· .de-­
mokra tycznego Komitetu wyborczego. Zagaił obra„· 
dy i przewodniczył dr. Tomaszewski, któey na a­

. sesorów powołał pp.: Sokolewieza, Jezierskiego i 
Jasiaka, pióro trzymał dr. Gundelaeh. Pierwszy za.. 
brał glos adw. Tujakowski; wyjllŚniająe, dlaczeg6 
winniśtąy ·wziąć udział w WybO.rach do Rady mie,i­
skiej, dając szkic historyczny o iristytucyach samo­
rządu. naszego w czasach porozbiorowych, daie1 G. 

wartości o.hecnej usta>Vy .miejskiej i wynH.:ając~i 
stąd potrzeby z.realizowania. tejże. ustawy miejsltięj, 
jaka jest daną przez władze o1mpacyJńe, gdyż za.. 
kreśla ona dość szerokie kompetencye władzom 
samorządowym. Wszystkie warstwy s't)-Oleezne win.; 
ny wziąśt udział w wyborach :i posłać do Rady 
miejskiej swych przed!'lta\vicieli, gdyż wina nieo,. 
becności zemści się pokrzYwdzeniem zywotnych 
interesów warstw nieobecnych, wbrew idei dem°"' 
kratycznej. Dr. Sterling wyjaśniał znaczenie Rady 
miejskiej dla gospodarki miasta, zaznajamiaj~ 
przytem z programem centralnego komitętu dem\l­
kratycznego, który ·stara się o wyzwolenie Łodzi 
z pod hasła egoizmu i strachu, które zapanowaly 
od chwili początku wojny.· . · 

P. Grada w koń(m mówił o potrzebach m. Ło­
dz.i, jako półmilionowego m.iasia, tej polskiej Kali· 
fornii, obywającej się dotyełiezas bez najprostszyc.b 
udogodnień kultury miejskiej. Z powodu spóżaior 
uej pó.ry p. ~ai;tgner ó.dlożył s.ye pr~mówienie d9. 
następnego· zebrania. · 

• 
W ezoraj, o godz. 3-ej po .po?.; w Wielkim teai­

trze odbyło się zehrariie przedwyborcze. zwotan& 
przez polski centralny kQ.mitet demokratyczny, na 
które przyhylO z górą' 1,000 osób. _Zebraniem p:rz&-. 
wodniczył p. Tuiakowski, który na a5esor6w zapro­
sił pp;: prof. Dominikiewicza i sędiiego Waclawa 
Wojnarowskiego a na sekretarza p. Zygmunta Ro­
bakiev:icza. 

Pierw-sze slowo za.bral profe~or Remiszewski, 
który mówil o stanowisku polskiego centralnego 
komitetu . demokratycznego i ordynacyi · wybo'rezej. 
.P. świdwiński następnie mówil 9 znaczeniu Ra':\y 
miejskiej z wyboru i obowiązku ludfi polskiego w 
udziale w wyborach, zaznaczając przytem, w Rada 
miejska to pierwszy krok: do . utw<lrzeaia sam.:i­
dzielnego państwa polskieg~, adw. Tujakowski O= 
bjaśnil ordynacyę wyoorczą i prawo wyborcze, ·k°" 
mu przysluguje i do .której kury}, nawołując przy„ · 
tern zebranych do glosowania na listy kandydatów ~ 

P. C. K. demokratycznego. Prof. Lenartowicz mó- · 
wił także o znaczeniu Rady mieiskiej i podjętej 
przez rói.ne · stro'nnietwa agitaeyf wyborczej, zasta· 
nawiając się ·przeważnie nad programem pa1ski~ 

go komitetu wyborczego. który w celach agitacyj!. 
nych podczas wyborów stanął na gruncie niep~dl~ 
gtościowem. gdy zaledwie przed kilku tygod01am1 
p~zedstawkiele jego zwalciali wszelkie dążenia 
niepodległościowe. 

do wszystkiego, co leży W foh mocy, aby P~- w ,„Deutsche Post" czytam:y: 
wstrzymać odtąd bezużyteczny rozlew krwi, Należy wszystkie siły :sl-ierowa~ dl!l urato.wa· 
zaproponowały swoim przeciwnik.om .raz.po-. nia tego co się da ratować! Obow1ązkem kazde­

go o,by~atela niemiecldegó : jest. ~znaczyć .przi;z częeie rokowań, do których poezymą ze sweJ wybory ;niemieckich rad_nych, że _1dz_it:;, o i:trz~ma_~;~ 
1 strom· propozycye pokojowe, pragną one spu- dziedzictwa ojców. sweJ narodowosc1, mem1e~k.„J:I . 
dzie~ać się, że przy osądzeniu tych. pro pozy- urzarlzeń, wreszcie wspólpr.acy i prawo. giosu i . ·. 
cyj uwzględniona zostanie sytuacya,. stworzn- "Wchodzą tutaj w grę n}etylko na!odowe ale ~ 
na nr·zez· onerncre \VOJ:skowe i zdolna. będzie 1 gospodarcze sprawy. Miasto ma. wielk!e pot~z~b~ ; 

r 
1
' " <>d niemieckiego zastępstwa w Radzie m1e:sk1e) 

slużyć za podstawę do zawarcia pokoiu. ł bedzie zależeJo aby mi::isto swe zamówienia w 
C. i k. rząd przekonany, że ten zamiar w równej części 'dzielilo Uli.t.i~~Y .· prze?.siębi?rców 

sercu Jego świątobliwości;. które potrafi -0ce-1 mfa.sta bez różnicy narodowose1, Nastąp1c n:oze go: 
nl·e· mot\:nn• te.il. O c .. zynu. znaf-d. zie echo przy„ spodareze oslabienie niemieckich pbywatel: gdy ci 

J •• ,J '' • • ooniosa sie obojętnie d·o wyborol''" Nalezy prze '!1'1f!111J n!o ~.n.!d.Jlbl. "!~~11nkóm. '1· chvlne, byłby Stolicy Apostolskiej zobowiąza„ I siać myśleć tylko o obecnej wojnie;i jej. b:akach 
n.1m111 .u i1

1
L u u ti'L ~Ił nv~ do głębokiej podzięki, gdyby ona swoją I j lwierdzić że. po wojnie wszystko się zmieni, o-Oe--

Genewa, 17 grudnia (T. wl.). - ~,Jnur~al w"vsnką powagą w tej inic"gatywie i temu dz.ie· coie idzie o to, aby na dlugi czas wybrać od.po• 
d G " · · · d z dobrze ni1m • · l t· • · p ''a wiednich delegatów. ._ · . . e eneve plsze. iz unoszą . J:' ~ • lu poko~owemu uzyc.zy a po ęznego po ar"': · Do niemierkićb komitetów wybor~zysh nal& 
formowanego :irćd!a, ze Niemcy po chwili u- P.rosżac Wasza Ekscelencyę, . by wyzej żeli będzie aby ~:ystawili Usty imio!l tak1ch k~n· 
ci;vnienia propozycyi nie chcinly dyktować po- przytoczon'ą prośbę·

0

podala do wiadomośd Oj~ dydatów, które t;y zjedno~ly glosy wszystkich 
k~ju niemieckiego, nak1miast przeciwnie, ty. ea św., korzystam z tej sposobności, by Mon- Nieme.ów l 
ezvlv sobie odnaleść ro:zwiazanie, któreby za- signorowi ponowić zapewnienie mego pelne-
d;;c;.lniło obydwie strony. ~ go szaeunku. 

PrzRd G,$~1~,Ir~fij Ann. 
.Amstcr~2m, 17 grudnia. (T. v;1.). -

„Niemvs van dm Tag." przypuszrza ii nie na­
leiy slów minii;tr.a angielskiego tłomaczyć sa-

1
1 .bie, jakuhy rr.r;d ang!elshi p.rzrnntnwywnł ~ię 

do bezr r~~rndn:e~p nd'r:rnronia propuzycyi ni~ 
mieckiej. Dyplomatyczna i taktyczna odpJ· 

rrądy pnkojCVJB W0 . \Jfoszesb. 
· Według ,,Koeln. Volkszeitung•: stwi.erdza 

~.Corriere della Sera" z zakłopotanH;m,. ze we 
Wloszech' tworzy się „ wewnętrzna oienzywa". 
Is tnie ie. zamiar -0bnlenin Bissolati'ego. i Son­
nina, ·oraz chęć zawarcia ·naiychm:astowegu 
pokojui odp-owiadająceg-0 god.uoś.ci Wlodl.; 

.... :·· 

Wczoraj, o godzinie 3-ej po. -po!., w. ~1i Resur­
sy rzemieśln:!ezej przy ulicy· W1d~ewsk1eJ .117, ~d,­
bylo się zebranie drobnyc~ ,kupc?w po1~:1~h, Z\'iO­
lane przez .wyborczy kom1t~t m1eszczan.„ln. • 

Pierwsze slowo. wyglosH inż .. Matuchowski. re­
klamujac oro!:!rat:n polskieg<f ltom1tetu wyboi.:crngo, 
adw. Ja<'ieński uvalcwł program t~go ko;n1tetu, 1 . 
nawolywal z.ebranycb <lla d51bra m1.asta 1 . kra1~ 
g!o:sować na lht 0 . ~and~d.ato:v ko?111Mu ~emo kra 
tvczne!lo p ... Skak1 twierd,z1ł naiwnie, ze. pols~ 
komitet ~yborczy nie je.st mniej demokratyczny od 
kom •. del!lokratycznego . 1 fil :&;.: · · 



G O n Z ·1 ~ 'E. 'P o '[; ·~ ' l{ ' l. 

·Onegdaj <lab~ly si'ę .'-Yi teatrze ~,Omo" p1-zy ul. 
Konstantynowskiej 16 i w Domu Ludówym przy ul. 
Pasaż- Szulca Nr~. 2;: zeb,ranfa .. przedwyborcze zwo­
la ne. przez żyd. Ceńtralny komitet. wyborczy. Na 
:z;ebraniacb tych ,szeręg roówców dowodził konieez.. 
;il'.lości zjednoczenja 'Wszy~IkiCb stronnictw tyd. ce­
lem przeprowa'dzerda do Rady miejskiej kandy­
detów źyd., którzyby śmiało bronili spraw żyd. i 

"wywalczyli · ri)wnouprawilienie. Mó1Vcy ostrzegali 
iteź. by. nie zawierać żac4;yc;h bloków z komitefami 
asymilatorskimi. 

" - --' 

Xrollika łóozka. 
Polski · kluJ) artystyczny. 

W sobotę, o goili:. S:ej po po!. odby1o się pier­
mze' organizacyjne zebranie polskiego Klubu ar­

. fyśtycznego. Zebraniu przewodniczy! prof. Leman 
;zaprosiwszy na asesoró~ pp.: dyr. Wacława Klossa 
:~ Ign. Weiństeina i na trzymającego 'pióro p. To­
. il:J.olskiego. Przetlyskutowawszy niektóre zmiany, 
lktóre uskuteczniono w. ustawie, biorąc za wzór za­

' łWierdzoną już ustawę takiegoż „Klubu arty.;iycz­
'nego" w Warszawie .:,_ zebrani wylonili ze swego 
_grona komisyę, w sklad której weszli pp.: dyr. 
Kloss, Mieczysław Refoher, Ign. Weinstein, Jakób 

;Eiger, Artur S3yk (art.: malarz), prof. J. Leman 
\;(art .. rzeźb.), prof. śmidpwski (muzyk), T. To':lol­
,ski. B. Piszakówski, A. Gers<lorif, dyr. Broi. 
, Siule (muzyk), D. ·Fers1er, . inż. Sumiewski, H. 
i[;insmerman (literat) i. panie: prof. Lemaiwwa i 
'adwokatowa Pellio~a. ·. Kcmisya ma się zaiąć to­
iOptowa.nfom czlonków dla przyszłego ;,Klub1I'', a. 

. l"az wyszukaniem odpoWiedniego lokalu dla kfol-u. 
Celem klubu jestkrzewienie h-ultury artystyrz­

.siej wśród społeczeństwa polskiego drogą: zje. illo­
~cze"l" o~ób, milująeych -sztukę za'.'"0•foweów i i::e-
: izawodowców, wydawania własnego organu, :::irae. 
· 'łeoretyeznycn i broszur, poilwięcouych wszysikin. 
'.oziedzinom sztuki, urząd'.".-nie odczytów, w:·'~l.::dów 
~systematyezn'ych, konferencyi, dyskusyi, kancer-
. ~ów, konkursów, udzielanie subsydyów micrród lu-
~. - . • „- . ' ';:;::. 
;dzrn-m praeu1ącym na polu sztuki, otwierania >pe-
: cyalnych szkól,. umożliwiających kształcenie tal<>n­
lów. i wogóle rozwój życia towarzyskiego - artysty­
.CZitego. 

Z dniem dz;isiejszym komisya rozpoczyna sv." 
, ezyruioścl. 

zm,zek Jia:rcerstwa polskiego. . 
· Wczora1 w lokalu Muzeum nauki i sztuki od­

lbylo się z_ebranie organizacyjne Związku h2rcer­
stwa polskiego. Po zagajeniu przez d-ra Mikulskie­

.go: na przewodniczącego powołano adw. Kami'3ń­
_sk1ego, ten zaś na asesorów zaprosił d-ra Sterlin­
g~. _panią Waszczyńską, .ks. Stańczaka, panią Gra.­

, ibianską, d-ra .Brzozowskiego· i p. Marcińskiego. Od­
czytano i .przyjęto statut Związku, przyczem pani 

, M. Woralewska wyglosila .referat o Iiist-0ryi ska•1-
. tingu~ Adw. Kamieński przemawial o zadaniach 
patrońatu, oraz komendant drtiiynoW'y p~ Siiet'.l"ń'­
ski o celach i zadaniach skautingu; ·w końcu dO­
ikonano wyborów . ez!onków patronatu związku. 

• Harcer7J Polski. 
. Wcwraj w lokalu Tow. „Lokator" odbyto sie 
21e:tiranie organizacyjne . Tow. skautowego „Harcerz 
'Polski"~ Po zagajeniu prież p: Berlinera, na prze­
wodniczącego ·obrad pov.'olano p. Rygiera, pióro 
trzymała p-nnli Regina Majzlówna. Odczyt:rno i przy­
jęto ustawę związku, przyczem przemawiali pn.: 
(i(:l.rużynowy komendant Leon Klotz, Hygier i Fryd­
':man, w sp;rawie stosunku harcerzy do rodziców i 
::w:/ehowawćow. ·Celem Stow. jest wychov.-anie mlo­
dziefy etycznie, fizycznie i zaprawianie do sltiiby 
ylJ!hlicznej. . 

Do patronatu Tow. y;ybrani zostatl pp.: Ber,. 
lfoer, adw. Frydman, Krot-Oszyński, Drnfowski i 
,'l.ewfosonowa. do· komisyi sprawdzającej pp.: Doń­
ski; inż. Hygier i· adw. :ti{auryey Kon. 

Z Tow. prawniczego. 
, Prezydyttm zarządu Tow.· prawnicze.go w ł„o-
3.zl ukonstytuówal.o się: w sposób następujący; Pre' 
ze.s p. E. FiliIJkowski, wice-prezes p. A. Kon, se­
kretarz .P· Lachmano>V1cz. skarbnik P·. K. Rosman. 

Stow. w!aśe. nieruchomości na Balntach. 
Wczoraj ddbylo się pod przew. p. Szpikermana 

a;ebranie organiu.cyjne członków bałuckiego o·i­
dzialu Stow .. wlaścićielinieruchomości m. ł.o'.lzi. 
Działalność oddiialu roz<;iąga się na Bałuty, Rado­
goszcz, żubardź i północne okręgi miasta: Oddział 
posiada autonomię, wylącinie jednak w sprawach 
dotyczących . wewnętrznej gospodarki oddzialu. 

Wybrani zostali. d.o .zarządu oddzialu pp.: I. 
Szpikerman, M. Kapuśeiński, M. Kopczyński, T. 
Stark, T. Kussak,' O. Sehmidt, L Kilhń, T. Kalen­
~ach, K. Bechtel, G. Buble, A. Drewnowski i A. 
:Rottenberg; jako zastępcy.: W. Kaczmarek, I. E,,_ 
;ker, F. Rabe,. I. Elsner, A •. Sitkiewicz. H. Menzel, 
I... Waleryańczyk, W. Kozulski, T. Kobuńsli, M. 
;\\'fener, L. Pyczkowski 'i M. Staszewski; do Komi­
syi ~ewizyjnei: ·I. · Szutenoąc~ L .. Dzienillk{)wski i 

i Waltet z Lipin:. Pierwszy przemawia! p. Sto­
larski. o znaczeniu aktu z dnia 5 listopada (;}.la 
ludu. polskiego, -0 .<>rdynacyi wyborczej i.jej 
brakach, navfolująe w imieriiu polskiego stron­
nfrtwa ludowego d·o tworzenia reprezentacy1 
ludu w przyszłym rządze polskim• P. K1irriek 
poddal ktJ:"tyce ist-Otę i znaczenie samorządu 
gminnego, 'opracowanego przez Milutyna i da­
nego nam ukazem 186<1 roku. Porównawszy· 
samorząd ten. do san10rzą<lów zagranicy,_mów­
ca shvierdzil, iż samórząd ten, przez rząd obcy 
nie został w swych dobrych strłlnaeh uszano­
wany i ulegl · sparodyowan]u, gdy tymczasem 
np. we Francyi o wiele ciaśniejsza ustawi;t sa­
morządowa wiedzie ku niezrównanie ..wyż.ej 
stojącemu poszan·owaniu praw i interesów 
gminy. maz gromady. Dalej mówca wyjagnn, 
iz rząd rosyjski . w rzeczywistości przez ogfo· 
szenie uwfaszczenia chf-Opów wprowadzi! w ży~ 
de tylko to, eo już .rok temu, podczas powsta­
nia, zapccząfkowane znstalo przez polski rząd 
narodowy. Samorząd rosyjski rzec można, Z'()­
sta1 ludowi polskiemu narzucony bez uwzglę­
dnienia wymagań miejseewyeh i doświadcze­
nia wiekowego, które stworzy!o gminę i Rady 
gminne polskie. Dodatnie cecbv gminy· pol­
skiej przy opracowaniu samorządu pominiP.to, 
obdarzono zaś lud polski teg-0 ro·dza~u dobio­
dziejstwarni, fak uznaniem szachownicy ro:i!lei, 
serwitutów .i cenzusu niepiśmienności dla wój;,. 
tów, co stalo sie frórHem niez!l'()dv zarówno w 
fonie w!ościaństwa. ·iak i międzv chatą, a dwo-­
rem. oraz zależności wójta analfabety od kO:. 
misarza czy narzelnil<a pó,viatu. W konkltizyi 
mówca -0rzeka, ii łvlko w!asriv" rza.d narodo­
wy da rękoimię ścis!ego przestrzegania pra·w 
gminy d]a jej dobra. Następnie wchodzi· na 
trYbunę gość ·z Warszawy, p. Marcinkowski, 
który w swem pięknem .przemówieniu rozwija 
r0lę wlośeiaństwa w wielkiej sprawie odrO'." 
dzenia OJrzyznv, a durhnwieństwie wvmienia­
jąe zaslmtl biskupa Bandurskiego, jako praw­
dziwego Polaka patry-0ty, omawia potrzebv: na­
rodowe i drogi ku ziszczeniu niepodleglości 
wfodą·ce. Sfllski ze Rzgowa mówi -0 armH, któ­
rą stw-orzą bracia od pluga, i dadzą ołeivinie 
mur harnetów, który osfoni ją od najźdźcy, 

P. Kwiatkowski ze Rzgowa zastanawia się 
nad pobudkami wałerya1nemi, które mamią 
nadzieje zwolenników powrotu niewoli m'ff­
skiewskiej, druzgocze krytvką nieudolną go­
spodark~ Rosyi, w kfórej zboże gnije a lud: u­
miera z gfodu; Mówca wykazuje, iż Rosya jest 
przyczyną upad'ku rolnictwa w Polsce i •pn­
n.adto wysysa miliony rubli krwawicy naszej 
pPdatkami 1 łapownietwerń .swej biurokratycz. 
nej administracyj, przytem rujnuje przemysl 
p-oJski systemer,u oehronnyeh ulg dla przemy.;. 
~lu rosyjskiego. Kulminacyjnvm punktem wie-­
cu stal o się wystąpienie p. Stanisława Szera, 
syna ehfopa i Retkini pod Łodzią, sluchaeza 
uniwersytetu warszawskieg-0. W imieniu sta-:­
nu chłopskiego, .. ż którego wyszedł, mówca z 
takim zapalem 'i szczerością prawdy ódpa-ri 
zarzuty, stawiane stanowi ehlopskiemu, iż za­
pal uczestQ.ikilw doszedł do zenitu. Credo P9-
lityczne mówca p-opiera wyrazistymi cyirarni, 
gdy w ćhwili rozkwitu Polski, rząd rosyjski, 
wywozą„c z kraju naszego 230 mili<lnów rb. ro­
cznie, dawał z tego na cele szkolnictwa Ui-. 
ledwie półtrzecia miliona, to obecnie, w chwi­
li glodu i nędzy, w gruzach i zgliszc.zach ·sto­
jąc kraj zdobywa się na ~4: miliony na szkoły 
poJskie i dziś o 2,600 szkól jest więcej, nit w 
czasie Jxikoju. · 

Polski chfop swym chJ.opskim rozumem 
doszedl do własnego stanowiska, wyp<>wiada­
jąc walkę najgorszemu sw'.emu wrogowi • ciem­
'nocie, zrozumiał takź.e, że z bólu zmartwych­
wstanie, lecz z podlośei zmarlwyeh~sfa­
ni.a niema, ehlop nie wyrzecze się swej ziemi, 
swej mowy, swej wiary, nie ugnie sam karku 
pod jarzm<l niewoH, lecz zbuduje niewzruszone 
podwaliny wlasnej ojczyzny niepC1dleg1ej. Nie­
milknące okrzyki zebranvrh potwierdzaly po­
stulaty, rzucane przez trybunę. 

W. końru p. Jaranowski, przemawiająe w 
imieniu klasy robotniczej, która jest wszak 
dzierkiem ludu chlopskiego,we wzruszajaey>Ch 
slowach streści! wspólności interesów i daź.eń 
pomiędzv chlopem, a robotnikiem, zasyJając 
synom chfópskim od mlodzieżv.robotnirzej po­
zdmwietiie w imieniu polskiej -0rganizacyi 
w-0)skowej. Następnie na żądanie zebran~·eh 
p. Knap odrzvtal adres na imię or?'anizatóra 
legi-Onów, Józefa Pilsudskiego. W końcu u-. 
rbwalonn. rezolu<eyę wiecu, którą o<lrzyta1 p. 
Salski. W rezolncyi tej zebrani domagaJą s,ię 

0
,_,, w imieniu wlościan ziemi łódzkiej oo nastę-

puje: · . · .. 
6. Kiihn., . 

~ --·' 
Natychmiast-Owego powalania tvrnrzasowe­

g:o tzadu narodnwego, z!ofoneg-n z lmJzi o rrte-
- wzruszonych daźeniMh njepodlep.łnśl'iowycf:i .l 

Zwołany na wczor.aj w póludnie przez posiada§ąeyeb załiianie rhfopa P-01skiego. · P0o 
;pet Stronnktwo ludowe wiec chłopski wypel- · wdanie ria .tron kr0Ia polskiego z ih·nastvi ka­
nil po brzegi salę koncertową wlościanaroi, u- toHckiej. Powoianfo do zvda przez rn•d n~­
branym~ w częśd w barwne sukmany chlop· r(ldowy silnej i niezaleinei arrnH p.nlo;k!~\ je­
skie. Nastrój pariował .świąteczny. Zebranie d:rnej gwaraneyi naszej nieP-Odle!l'fo~ci. Zwo-. 
zagai1 wlościa:nin Józef Mieszko z Biskupiej lania przez tyniezasowv fz8d narodnwy sefmn, 
Woli, wezwaniem do radzenia nad naśzemi w którym by stan rhłnnski zanewnfone miał 
sprawami, sprawami P-0lski, puczem na.prze· należne mu przedstawicielstwo i wply-wy; 
:wodniczą.cego powołano Błaże;a Sto1arskieg:o z• Prre'ecia przez t"mc1ascwy rz!>d mtrodowv ad­
Będkowa, ten zaś.na .aseś-0.rów zapnsil: Kli:n- ministracvi. pańsf\\a. Oparria na szer<lkfrh 
ka ·i Kołacza z Betkini, Skwarka z Gałkowa, p'Dó'~tawarh· i usamodzielnienia si:imorząau 
,Wegnera z ~asku, KamzurskiegD z Woli Ma- gmin, b~rl~i',-rn szkolą fyeia oh:t"wate1~kiego, a 
;rzenkkiej, Limbę z Gatki, Pawelczyka z Ko- 1 w szezegolnośr-fzorP"enizOwania Ralf jl111irin,·di. 
nariżowic, otaz p. Laµgnera z ramienia Rady ! V/prowadzenia ogólnego powsze<:hnego nau­
na.mdowej. Pióró trzymali Salsk1 ze Hi~uwa I czania. 

\\'icc .. chłopsl{L 

·\V ARS ZA \VA., 
:Kronika warsz 

Na gruntach p.o-il:miejskfoh. · 
(o) Komisya uprawy gruntów -pod'rniej­

~kich, 1...-tórej pjerwotnym celem by!o: danie 
zatrp:dnienia ludziom bei :pracy, wydala spra­
woz,danie, . w~·kazu)ące, jak dalece ten sposób 
dobroczynności jest racvonalny. W roku ub4e­
gly.m kom{sva rozporzą<lzaia OOO morgami zie.: 
·irii~ w mieście i pod miastem, w r. h„ .teren 
pod uprawę dosię~nie 2,000 mori:rów: w' r. 
~ub; unrawa · '{Jrzvniosla infasfu ·ao.<JOO kofry 
ziemniaków i 80 t.vs. pun. kapusty, prócz 
hrukwi i innvrh pJndr5w. W r. p. urodzaj bę" 
·dzie OCZ\7Wiikfo więk<::zy, 

Ko1'l1iS"a hoc'lowala w r. ub. okrilo ·200 
l):óz. 1."iórych mlekiem k<trmionn nien:iowlęfa, 
r.rfffr'lui?Pe i;ie w Zl'lkfr.'1,,.rh rfobrocz"lfrJ'!w("h. 
.T.irzha kóz będe;ie w· roku bieżącym powięk-
szona. . ' 

. Z.1:1mierrnne iest snrO\\'flil·.,.euie na 'e.hńw 
"tvsi:>ra -p""osfot, z te1 lkzbv 150 już ie«t w dro• 
~zę cl-0 Wa"'SZ:'!wy. Prosięta. po 8 roies.i11raf'1l 
k:n'I!lienia bęi!<1 uihil:rne, a sJcnina z ńi.tth 
przc.-.n!H~rona dfo fonfrh ku„hni. 

: Kotri"""a nosi,,,da w forcie ,.M" w '&<foko­
tnwie·r11h• fn1wark gosnor'l"!T'!'ZV! ie<:t fam rów­
nież oko!o 30 koni, niezbędnych do upra\llY 
gruntu. 

Po'W'hze w<-niki narJen<:7Ym 1'13 i'lov:;o­
d'lO'm racvo:rl'1noś<rl goSTJoil?r1>-i, tHHF<'teJ na 
~ntach; które dawniej leżały odlogiem. 

B11nld a. lie'hwfarze. 
(-0) Jak wiadomo, banki warszaw::kie o~d­

mówHv pomocy w akevi. rna;,.,'t'ej na celu wv­
dawanie 7"1irzek na ksi?7e'f'zki o«zci~dn0śdn­
·we .rosvjskiecro banku nff•~«t.wa, UnmM'7""c' siR 
b~::ikiem wohiei gotówKi. Miiif! one banki ied-· 

· :iwk ,dnść .. wolnei" i::-otówki do rozrior7"'"'ie­
nia znnnvc>b. w mieśrie ,.dveikontf'rów", ktlirzy 
rhetnie Mora w zastaw k«i„ferzki osz·rzedno­
ści-Owe i W>fl«~ił na Pie za1ir.,.'!ri, pobiera;a_C z.a 
tę ,.gn:ecznoć" 30-50 nrr. Nfaw3tpliwie, nie 
dzif';.e się to z wie(lz:i ban'kłiw, ale za i~h uie­
nii>dze. Czv nie leniej b""foby, gdvbv !"arne 
z::rie]v się tew.. w ezem je teraz wyręczają· dy-
skonterzy - lichwiarze, · · 

(fo onowiaitlaja ewak11-0w~ne? 
"(o) W tvch dniarb P<)"WTÓ"ilo d,1 War•za­

wv z Rosvi przf'z Szwajr:arvę ki1ka kobiet e­
walrn~wan-vch. kfórvcb mefom, pomimo 1.isn.:.. 

. llVCh starań, nie udało <:ifl UPS1rnć pozwoJ,:.nja 
'1Hl Wl'iazd z Rosvi. Kobietv te -· wedł·U!l' 
,,Hainta" - o-oowiada1a mieCJzv innerrii c.o na­
stępuje: Posfad::irzy •• bilPtów nieMeskirh" za­
brano juz do woislrn do 37-go r-ok11 Ź''c>ia. Mo­
.bi1izaeva niebie;::Irirh biletów trwa1a kilka mie­
sięcy, poniPważ 1ahierano parfv?mi TJQ kilka 
lat. P6t roku temu zarzPto mówić o zabraniu 
ffalszvch biletów niebieskirh za lat 6, t. f. do 
4~ roku żvcia. Czv już ieh zabrano, kohietv 
nfa: Wierlz11, ho wyjedwlv z Ros"'i 3. mfe;;iare 
temu. Z no.siaduzv biah~('n bHetów wzietn do 
p·oY..tórnei. SUJlerrewirn. łtrh, którzy je '.otrży„. 
mali w prze{:l~!:\U o<'.tatnirb lat 6-ciu. UwoI­
niQnQ obernfo iedynie prawf!zhve kaleki; "ku~ 
la~ch. hezrękicb i t. d. Natomiast zabrano 
tvrh, którzv uwólnm ·się ria tei zasadżi<!; :ze 
nie infeli zebów, jednego pafoa i t. p. . 

PoJ'oźenie bezdomnvcb dot~d ·nie .:r,osfafo 
urę1ro1owane. W niektól"'"<'h miasfarb ~liuńiło . 
s1e b·Iu be7.domn'V'rh Polaków, T.ihvinów i żv­
dów," że wskl!tek tea;o cenv prnduktów ż:VwHo-.. 
Śt'ioWV'CO i wieszk~ń Sil tam n wiele ~·istE' niz 
w inpvrh mi'astarh. Dn mla:::t o szrn•rrńlnej 
drnŻ<:źnie z term powfl<lu naleźv 'p.,fll]o;k W nie­
któM!ch iednak miastarb ra~yj.skich niema dro-· 
żymv. 

- ·:Wszędzie t>odmżalv nary,ardziei W''roby 
:::kórwne i frrkotowe.. P!lra 7.W'1{'z::l;n,·.eb re­
kawi<':zek z trrkotntn koszt11;e 3 rb. PIMnri ió-: 
wniezharflzo 'J}Odrofah ·. Zii kwarte naftv pfa­
ca w n1Pl.rtór\"'Ch miastach 30 kou.; w, inn,•ch-
tylko 1.S ko-p. • - · · " 

;, 

Funt JTIB<:l~ l•·0sztuie rfo S rb. w ;ennem 
mfo§rie. a 1 rh. PO ko'Ó. w drul!i 0 m. Z<1 funt 
mie~l'I.' pff'rl't o.d fSO do· 70 kóp.' W ralei prl'>­
wie Rosvi o'howi?zula 3 ilni hezmh,•me. W 
niekt6r;·<'h mfi>sfach iedn1>k iedni mi;so trlkri 
2 razy J'll'! trclrień z nnwoilu 'ntrm'lnirmego do­
woztz. Ceny futer są bardzo wysokie. 

Crs1:eze'lliP miMfa. 
. (o) w n";T.l 1S b. m. orlh„rlzie sio czvm•7p„:e 

domf.w i z~lr{?rlów h?nrlTnw-vr'l-t V<?<Hn." l'l~""'"nii­
f.,,rPlio ll1~m1: 111. f7„„„;„ 1rn1v~"':~ r'10m ~r. 67. lll, 
Jl.f„1'".fo"'•'ti:Q fl,„.,., "„ I'\> i f'.!7 111. CTP<;ia d<im ,.,„. ,ią, 

47. 71. 73. 77. P3 i 101. n1. MH<> rlf.m l'T. 53 i M. 
"l p'~tr<'w-1'<> frm nr. 11, nl. ·p11.,,.ia dom nr.· 12, 
74, 8$, ul. Wotyńska dom nr. 22 i 24. 

Sól. 
fo) W ,.Tl. W. Zbz." c7.ytamv: W oowl"rl7ie 

"11:1".';>k:m w•r>.-n~Hm Tf>'"Wrzri'17eniPm polirvi­
nem l'l d; 15 Jiotc'l'l•da Hl16 '!'. WT'ITl'';''!!rl~"OV 7.0S!a1 
mnno'O-Ol na sól ~nTzerT~ż i l'f'7•hfal srli j"st ,fo. 
'lrhnv""?-na w kb lu .-S'onf'<bty soll ill11 obw0 in 
·~de'skfr'"1J 1VQrszawv" w fl,..m·u nr. 25 pr7y uHcy 
1\farsul1'ow~kiei. t!fl>ie tf'f. u,..,.~,:i„Nlo "J'nP~v·l,.,e 
n:11To ótw?.,.ff' oo tto<'łz. 9 ""no ..io 4 n.o nol. ·n~l~­
lirznii ·snr„„d„? dlą bl!ni!l11focv•'i rl"';:on,rw~ri~: hv· 
wa <'d vorlz. 10-2 no pel. i Ofl i<nd?:. 4_:7 wi€rz. 
r0..1?i?n11;P 7 wyjątkiem świąt i niedżiel przy ul. 
Zimnej nr. 6. 

Odznaczenia w leginnaGb. 

Cesarz natlal następująee odzna'Czerria w 
Legionach: 

Or:1er żefaznej korony 3 kl.. z delrnracyą 
wojenn~ w uznaniu dzielnego i skutec.znego 
zachowania się .wobec nit;przyiaeiela: pułk. 
Maryanowi Janu:szaltisowi, . pułk. EdvrnrdHwi 
Rydrowi, ppulk. Mieezyslawowi Norwid-Neug&­
bauerowi, .ppulk. Witoldnwi Rylskiemu i kap. 
J{arolowi. Dziekanowskiemu. 

Wojskowy krzyż zasługi 3 ki. z efo kom en 
wojenną: a) w uznaniu walecznego zochmva~ 
nia się wobec nieprzyjaciela: kapitanom:' 
Frani; Sikorskiemu, Kazim. Łulm::kiemu, Tad~ 
Jnkubowskiemu;roimistrzowi Gu.stawowi Dre­
szer-Orliczowi; porucznikom: Wfodzim. Helle­
manowi, Emilovd Czaplińskiemu, Mierz. Rut• 
kowskiemu, Ant. Trrnska-Durs!demu, Wilhel"' 
mowi Rilckemannowi; ppod.: Tadeuswwi 
Gaertig-Slrnrtlze; b) w uznaniu doskona 1e1 
służby przed nieprzyjacielem: kapitanom: Zy­
gmuntowi Pzwonknwskiemn, Jnnowi J~1m­
Qo\\>sk1emu; por. AlD)emu Przsźd.z.ieckiemu. 

Srebrne s~~.Jltill L[H!~~Js na V/3t?~Ze "vrci­
s!rnwega I:r:oyfa ;ms!u";"i: n) w uznaniu wale{'ż~ 
ńego zarhowrr!J.ia się wobec nieprzy;zejefa: 
ppor. Jerzsmu z,gm. Ro1erkiemu; b) w uzna­
niu C!oskrmeTei siuźby przed nienrzyjaeie1em: 
kap. Franc. Kleebergo1-:i; por. Julianowi Kle­
eberg-owi. 

- Sig!ru:m TAn!?i.s n3. wzf~U:Je "''"ofs!~o\\·e~o 
Irrzyfa 7;gsh~T~: a) \V uzn:cniu '\".":'.'1erzriega za­
ehow;:mia si~ wchee nieprzrl'.>rieb: kapita­
nom: i;fa·h.alov.-i K'.'r[l~.:2v.'1rzowi - Tokarzew­
skiemu, Irarolnwi Udalowski.emu; A·'."?mnv.i 
Ajdukiewiczov<i. Bron. Pierr.'.•1;iemu. Jl•rirr::ifo„ 
w1 Zabdyrowi, Józefowi Gie3lowi, S~an. Świ­
talskiemu. Aleks. Berte1owi, Kazim. · Zieliil;; 
shienm, \Y1odz. J,a:'Jickiemu, p'1or.: Tomas::o­
wi StrózikcwL 1\~ar:·anff<.Yi Ocelkiewir,z.1wi, Ja­
nowi Zalusre, Janowi Skżews]demu, Srehno­
\Vi .Jnżdż.yńs!~iemn, \V'ies!awo~vi Jailusza'.tis·o:... 
wi, Tadetnz.owi lfrólawi, Alfredowi Pastu­
szenko, Jerzemu Engliszowi, l\faksvmiliano-­
wi Landmmwi, · Tadeu3zowi Zawi:.lorkiemu, 

. Kar-0lowi łfowakowi, Tademzowi śmi~iekki&.' 
mu, Janowi Tyezyńskiemu; per. rach. Fran.: 
ciszkowi Kouri1"owi; b) w uznaniu waleczne.: 

. go i ofiam.ego zad:u:iwywimia się wobec nie-. 
przyjaciela: lekarzom puHc: dr. Emilowi Bo­
browskiemu. dr.· Jz.nowi ·KoHdalowi. st. leka-

, rzom:. dr. Tadeuszowi Koźnie~vskiemu, RJ-· 
szardowi Kunickiemu: c) w uznaniu dosko­
nałej s1użby prz2d nieprzyjacielem: bpit. 
Ludwikowi Evdzialowiez.owi; porurmikom: 
Stefanowi Pomirskiemu, ·. Hen.rykowi Lewat<­
towskiemu; ppo!'.: Ju1iuszowi Natt>nson-Le­
skiemu, dr. Addfowi Macieszv, dr. M'ieezysfa­
wowi Jaroswwi, Kazimjerzowi Kleczyńskie­
mu. 

Zfoi.r k:.'zyi; Z?>;lugi z korm:ią na w:itędze.· 
medaJu W:lleeznnśei: a) w uznaniu doskona;.· 
lej slużDy przed nieprzyjt:de1em: por. Gusta· 
w<ltvi · Holubkowi; b) w uzn:.rniu dnakonałei 
slużby w czasie wojny: por. dr. Eugeniuszowi 
Maliszowi. 

Zlcty· kr.zyl\ z:asłu~ na wstęifz€ mei!afo 
walec:znuści: w uznaniu <lo~lrnnalei sluiby 
przed nieprzyi.acieI2m: ppnr.: Rndolfowi Hof· 
fmanowj, J;::nowi ślas:;j.zm:1, Y'7!aclys'awowi 

· Artwińs1demu; ppor. rarb. rvfoze::.owi Rancho· 
,·d; chorąż.: ·dr. Bronisławowi Pawlowskie6 

mu i dr. Juliuszowi Gel'rnano\\i. 

Wkrótce odbędą się po gmlnarb powfaió-w 
wfocfawskicgo i niesrnwskiego wybory no­
\vych wói~ów i pelnomocnil~ów w tych m1e,;D 
scowości2rb, gdzie trz,-Ietni termin od czasu. 
ostalnirh v;·,·br:rów uplynąt 
· Na korz,·§ć obywateli' gminy BErurhowu 
przyznać nn!eźy, że stara2ą ~ię oni p0dnieść 
ośWiate v.·'śród ~nni11ninków przez za!dcdanie 
szkół pr;;watnrcl1~ Natnmia.o:t brak tam szkól 
gminnych. Istnie;e zalt"dwie jedna. która 
przecież nie może pomieścić dzieci 5000 prze­
szło TPleszka1! r-ów gminy. 

W rn'.rn rnH w nowiefie włodawskim by­
to ogórem flD pnż~!ów, znisz?zenhl Plegi'o 68 
posesyi. W roku 19115. pn:iarńw h,·;o RO, przy­
rzem spaliio się 39 pnsesyi. W 1916 rnku 
przy 63 po:hmi.rh spa1i1o się 54 posesyj . 

·~~~ 

Redaktor od.pow.: Al:lksamler BiroHński. 

uakłall: W~jaw1mtw1 1u's1h t u:rnnLUI . 
C. ZAW!tO\VSKl. 

Czas . oili1owić 

prenru:;11_e1~atę~ 



Przo~isJ o po~atku :rtycyjnynt 
Na iasadzi.e uchwal Magistrtttu z driia 11 , 

grudnia, .oraz Rady miejskiej z dnia 12 gru„ . 
,dnia 1916 t., za zgodą CesarBko-'Niemieckiego 
:Prezydyum Policyi w hodzi, jako władzy nad­
lltrczej, o.raz w myśl §§ 5 i 30 Ustawy dla : 
miast~ wydany zostaje następująey statut 
miejski. · 

§ 1' •. 
Dla pokrycia nałożonego na mia.sto łiódZ 

?!a rok 1916 kontyngentu podatku r~parlycyj~ ~ 
ne~o ustnnawia się, na l><Jdstawie oszaeówania · 
ttystych zysków w latach 1914-ym i 1915-ym, · 
na5tępująee !tawki: 

1) Od ~sób i przedsiębi-0tstw okreslońyth 
pr.iez komisyę szacunkowih jako mało produk· 
tywne, o ile t.e względów na ich ktytyeztre Jl°" . 
łożenie nie usługują na zupełne zwolnienie 

marek 6.-
2) Od ~ysków do marek 3000 2% od zy.sku 
3) Od zysków powyżej SOOO 

do 8000 marek S % 111 
4) Od zysków powyżej 0000 4% „ 

§ 2. 
Zależnie >Od wysokości nalóionego na mia„ 

~ó przez Pre?.ydyum P.oiicyi kontyngentu, po­
dńosi się aloo ttnnisjsza podane w § 1 punkt 
! dó 4 stawki. 

Dla pokrycia ewentualnego niedobóttt na,„ 
leży kontyngent o 25 % powiększyć. 

§ 3. 

Zaleg~ą. p<>daiki podlegają tiodatkowej o­
pla.cie w wyi:okoki 1 ~ % • 

§ '· Stafo.t aia!e się .pławomo~ 5 dniem o-
~-~L . 

łMź, dnia 12 grudnia 1916 r. 
MttgiMmt 
&h6{)~i. 

Pówy:isze przepwy po.datkowe zatwierdza 
się nin~ajszem. · 

Łódź, dnia. 12 grndnia 1916 r. 
Oesarskn " Niemie~ki Ptr=zytlent. Poli~ 

Loehn, 

6BWtiii~~dZ'.ENm. 

Wdągs.n.ie wynoteów do list uslfuteeillia­
ne będzie jeszez~ tylko do ,dnia 22~gn g.tdńia 
włącznie. Dla kutyi·u ....,.·VI•ci go-dziny unę-. 
dw>wania &ą ~d 1·ej pt'I pot do 8-ej wieemorem, 
zaś ina kutyi I·ój, jak dótychczas; «hl g&~~. l& 
przed południem do gorli. 1„ej po· poła dniu 'W 
m6im biun0, Prezydyun1 Poli~yi; Spae0rowa 
Nt. 14, patte:r, pókój Nr. 5~. . . 

Nie jest moim zamiarem pnedtuta~ termi• 
nu po ża d. 22 grudnia 1!}16 r. Któ do 22-egó 
włącznie nie zt>stanie zapisaI1y do Ust, łraoi 
swl>j~ praw6. Wzywa się pr'Leto ws?.ystkicb 
uptawnfonyeh do W)rootów jeszcze tsz, ·ażeby 
p.ostatali się w :nalełYfym ezasiet motuwłs w 
na~tępuj.ących dniach~ I) wcią~nięri<S do list.· 

Ł6dz, drtfa 14 grudnia 19H3 r. 
Komisarz Wyborezy 

Harbig. 

OBWIESZCZENIB. 

W ~eiu u.nilrnięcla natłoku Pi"iY W}ligtw'&tiłtt 
się do list Wyboteow 1„0J tueyi, ~@ 111'-f:~o.wafila 

'\\'tym biurze od dnła 19--~ ?O~iąga $it tełnatus 
popołudnfow, od godz. ~i'>j do 5~. 

P'Gctynająe ód dnia t{).go grudnia łQ16 r.+ za• . 
piSf' do. iuryi I-eł uskuteczniane będą , więc od 
gG~z. 10.efran& do 1-ej i od godz~ 4-ej dó ó~f pó 
imlnilniu, w Pr~żydyum .Policyi~ parler, pl)Irój 
52--gi. ' . . . .. . 

.teswze taz zwraeam uwagę na to, iz Mtmin 
zapisania się do list~ nie będzie ptziMlmony po 
ta . d. fl.;go grudiiia b. t. Kto.· więe ćlice . life• we!~„ 
guięty fi.tł liStę, wlni~.Jl m<liliwie weześllłel posta-:­
ra6 si~ o.· ro. 

· Łódf, dnia 17 g:rndnia 191&. r. 
:Komisarz Wyt;orett 

Harbig. 
Zamępoa :KomiB!m Wyl)urcteg~ 

i·~ ł Jltabfa ~ Bnina llnlli§ki. 

(JJJ'WlFSZdZENIE. 
PoW(}If!jąc się na pódane do wiad~mti:fói 

w gazeta.cl) obwiesicz.enie i dnia ;!O bstapa­
da r. b. Fzypominam 
odde.me wyjaślłien pMłatimwych ód ha.ndfo. 

i przemyslu 
w oolu i;vystawienia świadeclw przrunysło.­
wych (piatenlów) na r-Ok 1917. . 

Nin~ejszem wiywa się kupców i ptzemy­
sló\'Vc6W, którzy nie przedsta Wili d()t~d SWbieh 
wyjaśn1eń podatkowych; uctyltió to natyt'!h· 
miast. 

Ze wtględu na to, że stosownie do . obo­
Wiątu,jąeyeh przepisów \VykonawezyclJ. 11ana 
Szefa Administraeyi z dnia 5 Iipoa 19.16 r. 
przedsiębiorstwa hańdlowo - przemyslówe b· 
bowiiązane są wykupić patent d1r 31. grudnia. 
r. b-!I należy wraz z oddaniem wyjaśnień po­
datkowych, zap1acić, o ile możebne, i· główny 
p~tek przemysłowy (patent}. 

. ' . ,. ~' : --~- ". '~'.: ,' j ' 

i>ooa~l(i,· 1>~~:~···.~J~t~fnt~ f~~~• 
vr .talegfo,ei, . g Jle · atńł•~·. \V~wallł~· P'ó» 
Sttmlf;. bą~kutoo~ID{ it'lmdtli 11'1~-
prlfntuSćWil. . .· , , .·.·.· · .. · .. · .... ·. ·. . .· . . . . .... 
· .. · ... · Ku?ćY t pttemy~f~wey, .lft.imt W11airu~ 
podatkowyl\:& w.· tertniltie ·ni~ }J!J@dstawią 
narid4 ltf ml kky~ . • . . · 
.... Z~!!.ct ~!~ z o4dawłni~łń . WJ'itt4ttl~it ~ 

.1atkowychn1e t"wlekilć.* ~eltt ttilikni~ćił ··~ 
niej U{)ku prey :Gkienkach.. · p 

. ~ ~i~i·12 grudnia 1916 r. . ·. · 
Ce!ElkO-li~miecJd. Ptśzydent. P-0Ifoy? 

· LÓ(1hrs. 

.n1.· ld~m. .Jtr·acJi. 
............. 

· •.. :'7Y'szfstkłch n~tłif~1f·o,łóredw ~PN- · 
wi.ru.tJi.·<>~z. t.~ kanroiwr 1-~e MStych 
komunikatów ni~ o~~mtJ)\ •wiatiAmia· 
mt trifoieldem, M . W diltu . 1· łł'fcmlia 
1~11 rokti.ukata .. słt ! ft1tm1me·~·.pMVI~k· 
śZ:QtlYttt; kilkakrotnie. il1lg'.~anr i· knlo-
rowanf · ·. 

umer ···~···••·•······®tny . ~rz·u·· 

„Godzmy.,< . " 
... ~' WZlględówy ~~t~~~l\ Olfłź dit" 

uregul<hvania · nakta4~i:1t~~~- · 
niezwłoe~ .· poc~:r•ił · " 
Numer . Noworoen:r ·~.:: 

dr4>gą tel · 

o nas eh Inserantów-! 
Niniejszem zawiad ... .rniamy Sz. swych Inserant6w, iż w dniu 23 b. m. ukaże si~ nasz numer 

1 stycznin, 1917 r. wydajemy powi~kszony kilkakrotnie, ilusbrowany ,j kolorowany 

'' Ze względów technicznych pożądanem jest woześniejsz& nadsyłanie zam6więń~ .. co wpłynie. dodafa1io': 
artystyczne :wykonanie ogłoszeń, jak i na możnoś6 zamieszczenia ich w miejscu jaknajwidoczniejszem • 

..A.dminis~raeyadz'en. ,,Godzina 

Licytacya prz DlU&O'UTa. 
Dn. 20 grudnia sprzedam p!1Zet licytaeyę publiczną in plus: · 
1) o godz. 9 przed pot: Konstantynowska Nr. 9: 2 s:4a!fy, 1 lustro z podstawęt 2 sto­

liki nocne, 1 umywalka :z. toaletkąt 1 sofa p!uszowa i 
2) o g-0dz. 9% przed p-01., Piotrkowska N.r. 19: 1 szafa do pieniędzy, 1 stól, 6 krzeseł, 

2 taburcty, 1 lustro; 
3) o godz. 10 przed poi„ Piotrkowska Nr. 25~ 1 fortepian. 1 lustro, 1 serwantka, ifl 

umywalwa z. toaletką, 2 stoliki nocne;. 
4) o godz. 107' przed pol., P.:iluJnuwa Nr. 20: 1 szaf~ d-0 pieniędiy, t szafy do g8.l'­

deroby, 1 umywalnia, 2 duże lustra, 2 sofy pluszowe, 2 dywany, 1 serwantka, 1 .regula„ 
tor, 1 stól z 4 krzesłami, S podstawy do kwiatów; 2 stoliki noene; 

5) o godz. 11 przed pot, Zawadzka Nr~ 17: 1 lustro na słupkach,. 1 sofa z gzymsem, 
:l~ sofa obita czarną skórą, 1 bufot, 1 biurko; . 

6) o godz. 11 ~ przed pot, Zawadzka Nr. 16: 2 szafy, 1 biurko ozar:ne5 1 kasa ognio­
ttwala, 1 buf eł, 1 lustro na slupkach, i czarne pianino; 

7) o godz. 12 w p<>J., Zawadzka Nr. 26: 1 lustro na slupkach, 1 sofa. z pymłem, 1 
bufet, 1 lustro na słupkach, l szafa do garderoby z lustrem; 

8) o gooz. 127' w pot, Zawadzka Nr. 3B: 1 sofa skórzana z gzymsem, 2 luap-a na 
i!Uupkach, kredens, a krzeseł do pokoju jadalnego, 2 szafy do garderoby; 

9) o godz. 1 po pot, Zawadzka Nr. 35: 1 duża 1zafa do garderoby t. lllidrem9 2 mny.. 
walnie z płytami marmurowemi$ 2 stoliki uocne, 1 zegar stojący, .& dywu; 

10) o godiZ. 1311 po pol., Zawadzka Nr. 37: 1 fortepian; 
11) o godz. 2 po pot, Zachodnia Nr. S3: 1 st6ł r. 8 krz,esltuni, 2 szafy do garderoby; 

I; Jm;tro, 1 szafa z lustrem, 1 umywalnia z tualetk:~, 1 kreden.g, i regulator; 
12) o godz, 2:4 po pot, Zachodnia Nr. SS: 1 fortepian, 1 duże lustro z podstawę,. 

Łódź, dnia 16 grudnia 19!6 r. · 
Dudde, 

Kom· san: sądowy w Łodłł. 

•••łf:'t~--··· W imią poszanowania wszelkich przekonań poli· • 
tycznych, wzywamy wszys?kich obywateli, by pi;zechv- · 
dhiałali zrywaniu odezw wyborczych„ 

Poł!ki ~ontralnJ lomitot Domo 1t1nzo1 
Plotrkow-ska i26. m 

----~-··· 
catr 
~ł..ti'di, Oegiehdana· 1a 

Dyrek0a S„ K.11PEB.MAN. 

Podarun~i 

łfwia~dkowe 

Płaszcze damskie 
rb. t2.5fl, 1850; 

Żakieciki włóczkowe 
tb. 6.tio 

u firmy S;i;mecheł i 
Rozner, Łódt, Piotr­
kowska Na 1vO. 

I TT.·>·· 
•• 

Wielka Wyprzedaż gwiazdkowa 

ho1ato szlif owauouo ani łańst k tało" '' 
SJBerge. ~", . kryształ. najpiękniejszy w świeci~ niept'w.. ; 

rówrumego gatunku i niebywale niskiej ceny. 

lłf'URICM CRYSTHL 6UIXI CUMrBHY ·. 
.r>rzedstavi'elelstwo w todzi: Dz:lel!Ul ff. 

3254-t 

• • Ro~otnicJ c~rzuściańscy ,,, 
rozdz/J Każ.dego rodzaju ~niemcy i polacy) do fabryk: telaza, ~em!czn 9'l payneru, cement}l 1 ~ukru; do ko.ei ,telaznych, orzeJsit;hiorstW' 

warazaw&kle i zagraniszne 
oodzlennie śwleia 

poliGa o o n H I H o L n u y 
B•1'i · Goldlust 

ticytacya p 

do\\ lan;ycl't, robot ziemnych, ce!!te'ni~ 1nUynl'łm1ast. za d1rhr11rn .,._ 
!li11u111mlem .• na dabry111 ~;rmnkHll. poa111ldUfanl Iłu t111ml1~ .· ... · •;, 

Rowmd ~o~zuk1 wam sii: ś1us'2.rzet tokarze. kowale t t. d. 
dobre vłatne za1~c1a. · o 

Procz tego •. prąv im.owani są bez przerwy: męłi:zyz.ni cltf ~·~ 
uarobcy, .k~b;ety l dz1ewcz~tłl. w wielm od łat u· do 5d do 
uarStW W1e1sk1ch. 

Zgłoszenia do Centmli Robotniczej.. 

1) Pabianice, ut Sw. loc'a Kr. 23. 
2) Łask, ut Gmonta Ir. 126~ .. 
S). Zgierz, Rv 




